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Monarcliya Austryacka.
R zecz urzędowa.

Piąte puhliczno losowanie obligacji  indemnizacyjnych lwow­
skiego okręgu administracyjnego nastąpi na dniu 30. 1). m. o Olej 
godzinie przed południem w sali posiedzeń wydziału stanowego 
(w gmachu instytut u Ossolińskich nr. 23*/i,)- Przeznaczona do 
tego piątego losowania kwota wynosi 230-000 złr .  m. k. albo 
247.S00 zł.  w. a., i mają udział w tern losowaniu wszystkie po 
dzień 15. lutego r.  b. wydane obligacye indemnizacyjne lwowskiego
0 k r  egu a d ministra cyj n ego -

Co się niniejszem odnośnie do obwieszczenia z 11. paździer­
nika r. z. 1. 3713 podaje do wiadomości powszechnej.

C. k. dyrekcya funduszów indemnizacyjnych.
Lwów, 7. kwietnia 1800.

Sprawy krajowe.
(M ianow anie . )

U  i e d e ń ,  8. kwietnia. Minister spraw wewnętrznych mia­
nował w porozumieniu 7. ministrem sprawiedliwości zostawionego 
do dyspozycj i  komisarza obwodowego Ił. klasy w niższej Austryi 
A n t o n i e g o  D raka , i adjunkta powiatowego Ludw ika Stankiewicza  
przełożonymi powiatów w lwowskim okręgu administracyjnym.

Hiszpania.
(P e łn o m o cn ic y  do ł . aw a rc ia  p o k o ju .  — S t r a t y  w  osta tn ie j  b i tw ie .  — S ł a w a  j e n e r a ł a  

P r im .  -  P re l im in a ry a  p oko ju  z M arok iem .)

.18 a d  r y t . 1. kwietnia. Jenera ł  Garcia,  tudzież pp. Comyn, 
podsekretarz państwa w ministeryum spraw zagranicznych i Atensi 
dyrektor  ministerstwa handlu, mianowani są pełnomocnikami do ne­
g o c ja c j i  pokoju. Wiadomość pokoju obudzą w Madrycie i na pro-  
wincyach wielką niechęć. Spodziewano się zdobyć znaczną część 
marokańskiego państwa i, założyć hiszpańską kolonię w Afryce, po­
dobnie jak  Francuzi  w Algieryi. Ale na takie przedsięwzięcie zdaje 
sie, że nie wystarczały środki 0 ’Donneliowi. —  Gazeta  podaje 
straty Hiszpanów w bitwie na dniu 23. j ak  następuje:  104 oficerów 
sztabowych i innych odniesło rany;  7 wyższych i niższych oficerów 
poległo;  podobnież poległo 130 szeregowców,  a 1026 odniosło 
rany. 0 ’Donnell spodziewany jes t  dnia 10. kwietnia w Madryc ie .—  
Osobiste męstwo jenera ła  Pr im —  jak  donoszą do Monitora (loty —  
sławią nawet w marokańskim obozie i na konfercncyach, które 
nastąpiły po zajęciu Tetuanu,  Mulej Abbas wyszczególniał  naj­
więcej j enera ła  Pr im’a. Sidi-Acbmed uścisnął mu serdecznie rękę,
1 dodał :  „Widziel iśmy cię wczoraj  w bitwie, i obawialiśmy się o 
ciebie."

—  Gaceta de M adrid  ogłasza zawar te między Hiszpanią a 
Marokiem preliminarya pokojowe. Dokument ten poprzedza dato­
wana z dnia 25. marca depesza naczelnego wodza armii afrykań­
skiej, w której  książę marszałek zdaje sprawę z swej konferencyi 
z Mulej Abbasem.

„ W  konferencyi tej —  pisze marszałek 0 ’Donnell dosłownie—  
utrzymały się kolejno wszystkie nasze warunki,  a ta tylko zaszła 
modyfikacja,  że wynagrodzenie pieniężne ma zamiast 500 wynosi 
400 mil. realów. Pospiech, z jakim Mulej Abbas prosi ł  o pokój, 
jego wysoki stopień kalifa i godność,  z j aką  znosił niepomyślność 
losu skłoniły mię zniżyć sumę na 400 milonów. Nic zdawało mi 
sie wspania łomyślne j  upokarzać dotkliwiej n ieprzyjac iela, który 
wprawdzie sam uznawał  się zwyciężonym, ale nie zasługuje wcale 
na wzgardę.

Ułożyliśmy się zawrzeć rozejm z dniem dzisiejszym, a podpi­
sawszy prel iminarya pokojowe i akt  zawieszenia broni,  rozstaliśmy 
się obadwaj.

Posyłam Waszej  Excelencyi preliminarya w oryginale a akt 
rozejmu w odpisie.

Dziś wykonam odwrót na dawne stanowiska. Donoszę to 
Waszej  Escelencyi,  abyś raczył  zawiadomić J .  M. Królowe.

1 Niech Bóg na długie lata zachowa zdrowie Waszej  Excelcncyi.
Z obozu pod Gualdras d. 25. marca 1860.

Leopold 0'Dormell.*
Przyłączony w oryginale dokument jest  następującej osnowy :
„Punktu przedugodne do zawarcia traktatu pokoju, aby poło­

żyć koniec dzisiejszej wojnie między Hiszpanią a Marokiem, utożone 
miedzy Leopoldem 0 ’Donnellem, księciem Tetuanu,  hrabią Luccna, 
jeneralnym kapitanem armii hiszpańskiej a Mulej Abbasem, kalifem 
marokańskiego państwa, księciem Algarbii.

Leopold 0 ’Donnell i t. d. i Mulej Abbas i t. d. upoważnieni 
w należyty sposób od Jej  Mości Królowej hiszpańskiej i J. M. Ce­
sarza marokańskiego ułożyli się względem następujących punktów 
przedugodnych do zawarcia t raktatu pokoju,  który ma położyć 
koniec dzisiejszej wojnie między Hiszpanią a Marokiem.

Art. I. J.  M. Cesarz marokański  odstępuje Jej Mości Królowej 
hiszpańskiej na wieczne czasy,  do zupełnego posiadania i pod nie­
ograniczone zwierzchnictwo cały obszar ziemi wzdłuż wyżyn Sier ry 
Bulones po gościniec Angliery i wybrzeża morskie.

Art.  II. W  równej mierze obowiązuje się J.  M. Cesarz ma­
rokański  odstąpić na wieczne czasy terytoryum Pequcny u wjr- 
b rzeży atlantyckiego oceanu przy Santa Cruz, aby Hiszpani założyli 
osadę, j ak ą  posiadali dawniej w tern miejscu.

Art.  III. J.  M. Cesarz marokański  zatwierdzi  w najkrótszym 
czasie konwencyę co do miejsc Mellila el Penon i Alhucemas, którą 
pełnomocnicy Hiszpanii i Maroku zawarli  w Tetuanie dnia 24go 
sierpnia 1S59.

Art.  IV. W  słuszne wynagrodzenie kosztów wojennych obo­
wiązuje sie J. M. Cesarz marokański  wypłacić J .  M. Królowej 
hiszpańskiej sumę 20 mil. piastrów. Sposób wypłaty oznaczy bliżej 
t rak ta t  pokoju.

Art.  V. Miasto Tetuan z całym okręgiem byłego paszaliku 
tej nazwy pozostanie w posiadaniu Jej Mości Królowej hiszpańskiej 
j ako gwaraneya,  że wymienione w poprzednim artykule zobowiąza­
nie będzie dopełnione, pokąd rząd marokański  nie uiści w zupe ł­
ności wynagrodzenia wojennego. Jak  tylko cała suma będzie wy­
płacona, opuszczą wojska hiszpańskie niezwłocznie miasto Tetuan 
i jego okręg.

Art. VI. Zawar te  będzie przymierze ha nd lo we , w którem 
Hiszpania osiągnie wszystkie k o r z y ś c i , jakie w tym względzie 
przyzna ł  rząd marokański  najwięcej uwzględnionym narodom, lub 
jakie przyzna  w przyszłości.

Art.  VII. Aby nadal zapobiedz wypadkom podobnym do tych,  
które teraźniejszą wywołały wojnę, będzie reprezentant  hiszpański 
dla Maroku rezydował  w Fez lub w  innem jakiem miejscu, które 
wyda się najstosowniejszem do opieki nad prawami hiszpańskiemi i 
otrzymania dobrych stosunków między obudwoma państwami.

Art.  VIII. J .  M. Cesarz marokański  pozwala założyć w Fez 
hiszpański  dom misjonarzy,  podobny do tego,  jaki  istnieje w  Tan-  
gierze.

Art.  IX. J,  M. Królowa hiszpańska zamianuje niezwłocznie 
dwóch pełnomocników, k tórzy wspólnie z dwoma, zamianowanymi 
z ramienia J.  M. Cesarza marokańskiego mają ułożyć stanowcze 
punkta t raktatu pokojowego. Pełnomocnicy ci zbiorą się w Telu-  
anie i muszą ile możności pospieszać z swemi pracami, k tórych 
ukończenie nie może w żadnym razie przewlec się nad 30 dni od. 
dnia dzisiejszej daty.

Dnia 25. marca 1860.  Leopold 0 ’Donnell.
Mulej Abbas.

. „Ponieważ przedugodne punkta do trak ta tu pokojowrego między 
Hiszpanią a Marokiem zostały ułożone i podpisane przez  Leopolda 
0 ’Donnella etc. i Mulej Abbasa etc., to od dnia dzisiejszego mają 
ustać wszelkie kroki  nieprzyjacielskie między obudwoma armiami a 
most Bureja ma być linią rozgraniczającą.

Podpisani wydadzą swoim armiom najdobitniejsze rozkazy  i 
ukarzą surowo każdego,  kto wykroczy  przeciw temu. Mulej Abbas 
obowiązuje się zapobiedz zaczepkom Kabylów, gdyby się jednak 
mimo to wydarzyły,  to upoważnia armię hiszpańską ukarać je  na­
leżycie, co jednak  nie może być  uważane za naruszenie pokoju."

Dnia 25. marca 1860. Leopold O Donncll.
M alej Abbas.

Wysłuchawszy zdania rady ministrów raczyła  J .  M. Królowa 
I potwierdzić przytoczone powyżej preliminarya pokojowe i ak t  za­
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wieszenia broni,  które w Jej królewskiem iWiieniu i w muc olrzy- 
manych z Jej ramienia pełnomocnictw zawarł  i podpisał naczelny 
wódz armii hiszpańskiej.

Anglia.
( N o w in j  d w o r u .  — P o s ie d je t i ie  z 3.  k w ie tn ia . )

( L o n d y n ,  5. kwietnia. Królowa i książę Albert byli w po­
niedziałek zaraz za przybyciem do Windsoru z wizyta u księżny 
Kent, a we wtorek przyjmowali j a  u siebie.

—  Owdowiała Królowa Marya Amalia przyjechała wczoraj 
w towarzys twie  księcia Monlpensier z Cła remont do Londynu.

—  Na posiedzeniu izby w yższej dnia 2go kwietnia odczytano 
po raz t rzec i  bil co do należytości stemplowych i względem po­
datku od dochodów.

W  izbie niższej przedłożył  sekretarz państwa spraw wewnę­
t rznych odpowiedź Królowej na adres,  w którym upraszano, by 
rząd angielski postarał  się o uchylenie francuskich ustaw nawiga- 

- cyjnych. Jej Mość Królowa przyrzeka  wydać potrzebne w tej mie­
rze  polecenia. Lord J . R ussell przedkłada dokumenta ściągające 
się do kwestyi włoskiej,  i przy tej sposobności dodaje:  Składając 
te papiery zgromadzeniu,  wspomnę w krótkości,  j aka  ieh treść,  
o ile zgadza się to z obowiązkiem moim przestrzegania dobra pu­
blicznego. Uznaliśmy za rzecz słuszną, przedłożyć parlamentowi 
korespondencję  z p. Thouvenel,  która kończy się depeszą jego. 
Odpowiedzieliśmy między innemi, że kwestye względem neutralnych 
części  Sabaudyi chcemy Iraktować odrębnie od kwestyi ogólnej co 
do przyłączenia tej p rowinc j i  do Franeyi.  Między temi papierami 
znajdują się także i pisma ze Szwajcnryi,  mianowicie odwołanie się. 
de wielkich mocarstw, które t rak ta t  wiedeński podpisały na korzyść 
neutralności  szwajcarskiej ,  tudzież prośba, by mocarstwa te zebrały 
się na konfereneye dla obradowania w tej sprawie. Wspomnieliśmy 
o tern, że nic nie mamy przeciw konferencji ,  jeśliby tym sposobem 
można sprawę załatwić.  Dalej znajduje się między papierami odpis 
t rakta tu turyuskiego zakomunikowany tak przez lorda Cowleybi, 
j ak  niemniej i przez p. IIudson’a. W  drngiri  artykule* tego t raktatu 
przychodzi  między innemi, że będzie to rzeczą Cesarza Francuzów 
porozumieć się z innemi mocarstwami względem neutralizowanych 
części Sabaudyi.  Wnosimy ztąd, że przyjdzie do ścisłego rozpo­
znania tej ważnej kwestyi,  i że nad nią toczyć się będą gruntowne 
narady.  Spodziewamy się też wniosków, które zdołają Szwajcarye 
zaspokoić,  a oraz i odpowiedzą w ogóle widokom mocarstw euro­
pejskich.

Na zapytanie p. Uennessi odpowiada lord ,/.  R ussell:  Król 
sardyński  nie przybrał  żadnego tylułu nowego;  musze jednak, przy 
tej sposoDności oświadczyć, że doradzaliśmy J.  M. Królowi,  by 
nowe części ziemstw swoich uważał  za część królestwa sardyń- 
skiego. P. Cochranę zapytuje,  czyli szanowny lord ma co przeciw 
przedłożeniu nowszych korespondencyi posła angielskiego w Ilzymie 
p. Odo Russell. Lord  J . R ussell odpowiada, że w Rzymie nie ma 
żadnego posła angielskiego. P Russell był tylko „at tache" przy 
poselstwie we Florencyi.  Kilka listów jego już  przedłożono,  a in­
nych przedkładać nie wódzi potrzeby.

W  izbie w yższej na posiedzeniu z 3go b. m. otrzymał  bil 
względem podatku dochodowego i taks stemplowych sankc ję  kró­
lewska. O godzinie 5V» odroczyła sie izba aż do 17c’o b. m.

W  izbie niższej żali ł  się sir . / .  Paldngton  na niedokładność 
przedłożonych parlamentowi wykazów czynszowej wartości  domów 
w miejskich okręgach wyborczych Anglii. Mr. Yilliers zaprzeczał  
temu. Mr. .James sądzi, że bil reformy powiększjr liczbę wybor­
ców nie jak  lord J. Russell przypuszcza,  o 217.000,  lecz do 500.000.  
Mr. Hennessi otrzymał  pozwolenie wmieść Kir względem rozmaitych 
ulepszeń wiejskich w Irlandyi. Wkońcu  odroczyła się izba do 10go 
bież. mies.

Francya.
(N ow iny  d w o r u .  — W ia d o m o śc i  b ie ż ąc e .  — Czynny  6tan p u łk ó w .  — S to s u n k i  h a n ­
d lo w e .  — F lo t a  ś i ed n lo ra o r sk a .  — S p r a w a  s a b a u d z k a  i Nissy ,  — Stosunk i  z  Rzymem*

P o s tę p o w a n ie  F r a n e y i . )

P a r y ż . 5. kwietnia.  Monitor donosi dziś urzędownie,  że 
Cesarz przy jmował wczoraj  ze zwykłą  uroczystością w Tuileryacli 
nowego pełnomocnika sardyńskiego kawalera Nigra ;  a w nieurzę- 
dowej części, że tego samego dnia przedstawiano Cesarzowi jene­
r a ł a  Petit t i ,  sardyńskiego komisarza do oznaczenia granic Sabaudyi 
i Nissy.

—  Hrabia Persigny zjecłiał na święta do Paryża,  i był  wczo­
raj  z p. Thouvenelem na uczcie u Cesarza.

—  Jak donoszą w drodze telegraficznej,  miał j enera ł  Lamo- 
r iciere 4go b. m. w Rzymie konfereneye z jenerałem Goyon, który 
ot rzymał  na to upoważnienie od Cesarza.

—  Monitor zawiera następującą notę:  ^Niektóre dzienniki 
doniosły, że czynny stan pułków pieszych ma być zmniejszony 
o dwie kompanie,  a nawet ut rzymywano,  że Monitor ogłosi u rzę­
downie to rozporządzenie.  Jes t  to bezzasadna pogłoska, i upowa­
żnieni jesteśmy zbić ją  s tanowczo."

W  innym artykule przedstawia Monitor pomyślny wpływ,  jaki  
wywar ło już  zawarcie t rakta tu  handlowego z Anglią na francuski 
wywóz,  osobliwie na produkta południowe, wina, gorące napoje, 
t ow ary  jedwabne  i paryskie ar tykuły handlowe.

—  Podług doniesienia dziennika P atrie  udaje się francuska 
flota średniomorska,  k tóra  właśnie odpłynęła z Tulonu, najprzód 
do wysp hycryjskich dla przedsiębrania rozmaitych ćwiczeń. Potem

wyruszy dalej i zwiedzi porty w Genuy" Lrwurnie,  Neapolu i Pa- 
lennie.  Obadwa pancerne okręta „Gloire" i „Normandie" przyłącza 
się później do floty. 1 n ” 1 -i —

—  P. Laity,  senator i poufny Cesarza,  wybra ł  się w I podroż 
do Cliambery, gdzie wspólnie z p Pietri ma zaprowadzić i z o r g a ­
nizować rząd cesarski.  Dziennik P ays  pisze:  Obecność p. Laity 
w Cliambery, a p. Pietri w Nissie uważać powinni mieszkance, tam­
tejsi za dowód szczególnej troskliwości Cesarza.  Nim zwierzchno­
ści francuskie zoslauą zaprowadzone w tych okolicach, które i obe­
cnie są już francuskiemi tak dla sympalyi swych dla Franeyi ,  jak 
niemniej i na mocy traktatów, nie mogła Francya lepiej już  być 
zastąpiona, j ak wysłaniem pp. Pietri i Laity, którzy posiadają zau­
fanie Cesarza,  i wkrótce  też? obznąjomią się i sianą w obronie fyeh 
dążności, które wkrótce zespolą się z naszemi. —  Fskadra średnio­
morska odpłynęła 31. marca z Tulonu do Włoch,  a trzecia dywizja  
eskadry pod rozkazami kontr-admirnła Pnris odbiła dnia 2!l. maren 
z Brestu do Tulonu. —  „Według  doniesień dziennika Patrie  p rze­
znaczono te okręta do pomocy wojsku francuskiemu ustępującemu 
z krajów włoskich. -— Wczoraj  (2.  kwietnia) przyjmował  Cesarz 
księcia Monaco. —  Zwołano teraz rade kapituły maltańskiej,  która 
zgromadzić sie ma w Rzymie w pierwszej połowie kwietnia.

—  ('onstitutionnci powiada, że exkomunikaeyn pociąga zw y­
czajnie za sobą niezwłoczne zerwanie stosunków dyplomatycznych 
miedzy głową kościoła i exkomunikowanym Księciem. Nic podo­
bnego jednak nie zaszło w stosiinku z gabinetem tiiilerskim. Nota 
Monitora nie zamierzała zapobiegać skutkom exkomunikacyi, lecz 
przypomina tylko zasady niezawisłości cywilnej, by przyw rócić pra­
wdziwe nauki kościoła francuskiego.

Dalej zawiera ten sam dziennik następujący półurzędowy a r ­
tykuł :

Niektóre dzienniki posuwają za daleko swój pafryotyzni. P o ­
dług nich byłby rząd we Franeyi  tylko wtedy narodowym,  gdyby 
opanował natychmiast 120 departamentów pierwszego Cesarstwa.  
Cała ta gorliwość trąci  aż nadto zastarzałym planem, i oburza to 
nie mało, że właśnie ci, którzy ściągnęli nam hańbę t raktatów 
z roku 1815, chcą przypominać nam świetność t rak ta tów tylżyckich 
Ale zdrowy rozum opinii publicznej nie da się uwieść podobną tak­
tyką. Ryłoby to istotnie bardzo wygodnfe, gdyby można podhl£ 
stosunków zmieniać mowę i wywołać wojnę powszechną,  kiedy 
przez 40 lat krzyczało się na własny rachunek o pokój za jaka-  
bądź cenę. Kto próbuje używać takich fortelów, zapomina, że Ce­
sarstwo nigdy nie zwykło ustępować, i to ani w obec przesadzonej  
trwożliwośei,  ani też podstępnych agitacj i ,  zkądkolwiekbj  pocho­
dziły. Cesarstwo idzie swoją koleją niezachwiane, i:ie zuajac ani 
ambicj i  innych czasów, ani też słabości innego rządu.

Szwajcarya.
( P r o c e s  o ch o tn ik ó w  g e n e w s k ic h . )

B S e r n a , 2go kwietnia. Komisarz federacyjny Aepli przybył 
niespodzianie z Genewy' znowu do Berny, poczem rada związkowa 
odbyła, dzisiaj zrana posiedzenie nadzwyczajne. — Rada związkowa 
mianowała radcę narodowego Carlin’a instygatorem publicznym w pro­
cesie genewskim. —  Dziennik Rund  donosi, że ochotników z ru-  
chawki przesłuchał  już  sądownie sędzia inkwizycyjny. Girard,  i że 
po tern śledztwie sumarycznem osadzono ich pod strażą.  Po tw ie r ­
dza się zresztą,  że ta rnchnwka szalona miała wprawdzie broń ze 
sobą na okręcie,  lecz tak w Thonon,  j ak  i Evianie wylądowała nie 
uzbrojona, i zabawiała się tylko po szynkowniaeh. Paropływein „H:- 
rondelle" przywieziono dc Genewy w sobotę wieczorem 23 rusznic 
i 2 gwintówek, które znaleziono na okręcie „Aigle nr. 2 “ . Kapitan 
tego paropływu oszukany rozkazem podrobionym, kazał  palić pod 
kotłem w tern przekonaniu,  że zabierze wojska do przewiezienia 
do Rouveretu.

Wiochy.
(W iadom ości  b ie ż ą c e .  — B re v e  exkom unikacy jr ie .  — Pismo j e n e r a ł a  G oyon .)

T u r y n ,  3. kwietnia. Dekret  król  z 29 marca postanawia:  
„Rozporządzenia kościelne, k tóre  nadchodzą z zagranicy dla wy­
konania w prowincyach enriliańskieli muszą być przedkładane wła­
dzy administracyjnej tej prowincyi, a ta odeszle je z swojem spra­
wozdaniem ministrowi wyznań. Minister oznajmi tę sprawę radzie 
państwa, zasięgnie jej zdania, a potem przedłoży całą rzecz  Kr ó­
lowi do potwierdzenia."

—  Do Genuy nadeszły 1. b. ni. wojska toskańskie z L i w u r n y ;  
dniem przedtem odeszły wojska sardyńskfe z Genuy do Liwurny.  
Także  z Nissy odjechali już  urzędnicy piemonccy i wojska do Genuy.

—  Podług doniesienia dziennika Lombardia  ot rzymał  francu­
ski pułk pieszy w Piaccney rozkaz,  wyruszyć z powrotem do 
Franeyi,  codziennie odjedzie jeden batalion. —  Ten sam dziennik 
sądzi, żc dywizye AuTemare i Ulrich należące do 5go korpusu a r ­
mii w liczbie do 25.000 pozostaną w Lombardyi.

- F l o r e n c y a ,  1. kwietnia. Wszys tkie znaczniejsze miasta 
toskańskie mają olrzymać załogę picmoncką. Aż do przybycia 
Króla,  co nastąpi zaraz po Wielkanocy,  mają być tu skoncentrowane 
znaczne masy wojska. Od kilku dni zniesiono tu wszystkie posel­
stwa. Na mocy dekretu królewskiego jest  książę Carignan szefem 
toskańskiej armii i marynarki  i ma prawo mianować i ułaskawiać. 
Baron Ricasoli jest  prowizorycznnyin gubernatorem. Jemu podle­
gają dyrektorowie wszystkich gałęzi administracyi i znoszą się za 
pośrednictwem jego z ministrem w Turynie.  Adininistracya wojny
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skoncentrowana jest w Turynie.  Król mianował 18 Toskanów se ­
natorami państwa. Wybory do parlamentu wypadły w ogóle w du­
chu liberalnym.

— Do Gazz. di V enezia piszą ? Rzymu, że dnia 29. marca 
zrana przybito papieskie breve exkomunikacyjne śród zwykłych for­
malności i na zwyczajnych miejscach, fo jes t  na bazylice lateraneń- 
skiej , na bazylice watykanu,  na bramie apostolskiej kancelaryi 
w Monte citoria i w Campo di liore. Bula obejmuje 13 stronic 
i nosi następujący napis: ŚiS. D. N . PU D irinn proeidentia P a ­
pcie I X  litlerae aposto/icac, (/nihus mnjoris e.rro mu n icalion is 
pum a m fligit nr im-asoribus et asurpatoribus a/ic/uot prorineia- 
rum pontipciae difionis: zaczyna sic zaś od s łów:  P ius P. P . I X  
ad perpe/uam rei memoriam . ('mu calholicu Ecclesia etc. (N a ­
szego najświętszego Pana Piusa IX, z Boskiej opatrzności Papieża,  
list apostolski,  który naznacza karę wielkiej exkomunikacyi na na­
jeźdźców i uzurpatorów kilku prowincyi papieskiego państwa).  
Bula datowana jest  z ś. Piotra pod pierścieniem rybackim z dnia 
2ti. marca.

Przypominając krzywdy,  wyrządzone w dawniejszych czasach 
kościołowi w Piemoncie, uskarża sie mianowicie breve „na bezczel­
ność, z j aka śród ciągłych zniewag dla świeckiego panowania rzym­
skiego kościoła i wzgardy dla jego czcigodnej władzy, nie ustają 
chełpić się publicznie czcią i uległością dla niego.“ Dalej wylicza 
breve wszystkie podstępy i zabiegi, któremi dokonano swy'ch za­
miarów, wykazuje karygodność podobnego postępowania i dodaje, 
j ako w głębokim smutku, po zawezwaniu ducha św., po gorących 
modłach publicznych i prywatnych i wrcście po wysłuchaniu zda­
nia kardynałów oświadcza Ojciec św. na mocy swej władzy z r a ­
mienia wszechmocnego Boga i t. d., „że wszyscy ci, co dopuścili 
sie buntu, uzurpacyi,  zajęcia i najazdu, tudzież ich zwierzchnicy, 
pomocnicy, zwolennicy i t. d. popadli wielkiej exkomunikacyi i in­
nym karom kościelnym, i jeżeli  tego potrzeba zostają na nowo ex- 
komunikowani i wyklęci,  przyezem oświadcza się zarazem, że tracą 
wszystkie łaski i odpusty, jakich dostąpili od Papicżów i że od 
nikogo jak  tylko od samego Papieża (wyjąwszy  in arlicido mor- 
t is j  mogą być od tego absolwowani i uwolnieni, i że wszelka abso- 
lucyn jes t  nieważną, pokąd tego czego się stali winnymi nic odwo­
łają, i wszystko w zupełności na dawny nie przywrócą stan. J e ­
dnocześnie rozporządza się modły za nich, w których Papież po­
leca ich łasce Bożej .“

—  Giornale di Roma  zamieszcza w sprawie rozruchów z d. 
19. marca następujące nadesłane redakoyi pismo komendanta fran­
cuskiej dywizyi jenerała Goyon:

„ D o 1 pana dyrektora dziennika Giornale di Roma.
„Panie!  Niektóre dzienniki zagraniczne podają bardzo niedo­

kładne sprawozdania o wypadkach,  j akie zaszły w Rzymie d. 19go 
marca. Nie do mnie należy oświecać je lepiej, nie mogę jednak 
pozwolić, aby utrzymywano, że francuscy oficerowie kazali puszczać 
na wolność osoby, aresztowane przez papieskich żandarmów.  W y ­
raża to bowiem przypuszczenie,  że między wojskiem, którem mam 
zaszczyt  dowodzić znajdują się ludzie, którzy mogli zapomnieć o 
swych obowiązkach i otrzymanych w tym względzie rozkazach.  
Tak jednak nie jes t  i nie może być nawet wcale w armii,  k tóra  
tak jest  karna jak nasza. Doniesienie pomienione jest  fałszywem.

Papiescy żandarmi na Piaza Colona ruszyli  w pochód na mój 
rozkaz tak samo, jak  i wojska francuskie na tern, tudzież na in­
nych miejscach.

Tuszymy, ze po dzień dzisiejszy odpowiedzieliśmy naszym 
obowiązkom. Odpowiemy im w każdym czasie, bo wszyscy czu­
jemy powinność, j aką  włożył  na nas Cesarz dając nam chlubne zle­
wnia wspierać wszelkiemi siłami Ojca św.

Proszę Cię panie dyrektorze,  przyjm niniejsze sprostowanie
do swego dziennika, a wszystkim na wszystko posłuży za odpowiedź.

Przyjm i t. d.

Główna kwatera  Rzym 29. marca 1860.  Goyon.K

Dania.
(Z am k n ięc ie  s e s j i . )

Dnia 3. b. m. zamknięto jedenastą sesye sejmu duńskiego, 
^rezydent  zrobił  uwagę,  że sejm z powodu przesilenia ininisteryal- 
nego i świąt  Bożego Narodzenia spoczywał  przez dni 40, a praco- 
'v*‘ł tylko przez  80. Wypadek  przeto prac tych nie tak  wielki, 
Jakby się tego spodziewać należało. Również musiano odstąpić od 
' ' niosku względem wyznaczenia płacy dla urzędników nienależących 

żadnego z wydziałów minisleryahiych, a lo z powodu niezgody 
"fiędzy obydwoma zgromadzeniami.  Zresz tą  sądzi prezydent,  że na- 
*ady sejmowe nieodbywały się bez pożytku dla dobra powszechneg’0.

Szwecya i Norwegia.
( P r o p o z y c jo  na  s e jm . )

Według- doniesień telegraficznych ze Sztokholmu z 2. b. m. 
pPezesłał rząd sejmowi propozycję względem uchylenia ustaw o 
lch"’ie, i przyzwolenia przeto na dowolny procent  od pożyczonych 

kapitałów. Bliższych szczegółów w- tej mierze jeszcze nie o t rzy­
mano. Inna propozycya rządowa odnosi się do założenia kolei że-  
aznej nfięuzy Hclsingborg i Christianslad.

Rosya i Królestwo Polskie.
u l i

( l . k a z  c e s a r s k i . )

Gazeta warszawska  ogłasza następujący ukaz Cesarza Ale- 
xand ra :

Ukazem naszym z 8. września 1859 r. do rządzącego senalu 
wydanym, dla oznaczenia dojścia do peluolefności najukochańszego 
syna Naszego,  Jego Ces. Wysokości  Cesarzewicza Następcy tronu, 
Wielkiego Księcia Mikołaja Alexandrowicza, okazawszy łaski mie­
szkańcom gnbernii cesarstwa,  ulegającym skutkom wydanych, z po­
wodu rokoszu 1831 r. ,  postanowień co do konfiskaty majątków oso­
bom udział  w tymże rokoszu mającym i przyznając z.a słuszne, 
iżby łaskę takową rozciągnąć i na poddanych Naszych Krójestwa 
Polskiego, w granicach wszakże odpowiednich] osnowie i duchowi 
istniejących tamże przepisów, na przedstawienie rady administracyj­
nej Królestwa rozkazujemy:

Artykuł 1. Z dniem 8. (2 0 )  września 1859 roku ustać mają 
wszelkie poszukiwania majątków ruchomych i nieruchomych, po 
tenże dzień jeszcze nie wykrytych,  a należących do osób, które 
z powodu rokoszu 1831 r.  ulegają skutkom postanowień o konfi­
skacie ich własności.

Art.  2. Równie też zaniechane być ma dalsze dochodzenie 
wyśledzonych nawet funduszów tychże osób, a przez skarb Króle­
stwa jeszcze nie zajętych, jeżeliby te fundusze wymaga ty poprze­
dniego poszukiwania na drodze sądowej i pozwów o nie przed 
sądy nie było jeszcze wydanych.

Art. 3. Zaniechane być także mają Wszelkie poszukiwania i 
działania skarbu Królestwa co do majątku ruchomego i nierucho­
mego tych wychodźców (w  skutku rokoszu 1831 r . ) ,  na których 
kara konfiskaty do dnia 8. ( 2 0 )  września 1859 r. postanowioną nie 
została.

Art. 4. W  powyższych przypadkach ustanowione sekwestra 
cofnięte, poczynione w księgach wieczystych ostrzeżenia wykreślone 
być mają, a lundusze i majątk* pomienionych wychodźców, stają się 
własnością osób, które mają prawo do brania spadku po nich, lub 
też wracając do własności tych samych wychodźców,  skoro ciż po­
zyskawszy amnestyę najwyższą,  powrócili  do Królestwa Polskiego, 
lecz tak w pierwszym jak  i drugim razie z zachowaniem praw 
wierzycieli.

Art.  5. Wykonania niniejsze ukazu Naszego,  który w Dzien­
niku praw ma być zamieszczony, polecamy radzie administracyjnej 
Królestwa.

Daif w St. Pe te rsburgu d. 19. lutego (2.  marca)  1860 r.

Doniesienia z ostatniej poczty.
T u r y n , 7. kwietnia. Jak  donosi dzisiejsza Opfnionc nali­

czono podczas ostatniego zaburzenia w Balerinie wicie ludzi zab i ­
tych i ranionych. Powstańcy rozprószyli  się po kraju.

I ? 2 a ( l r y t '  6. kwietnia. Cesarz marokański  potwierdził  wa­
runki traktatu pokoju.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
Dnia 7. i  8 . kwietnia.
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Przyjechali do Lwowa.
Dnia 9. kwietnia.

Hotel rosyjski:  PP. Znamirowski Stanisław, c. k. notaryusz, z Bełza.
Motel europejski: Baroni Jan, z Słowify.
Hotel angielski: Kozłowski Mieczysław, z Wiewiórki.

Dnia 10. kwietnia.
Hotel rosyjsk i: PP. Rubczyński Alfred, z  Stanina. — Wiktor Waleryan,  

z Faliszówki.
Hotel europejski: Rubczyński Marcin, z Bililówki.
Hotel Langa: Heinberg Antoni, c. k.  lekarz sztabowy, z Czern iow iec .— 

Hr. Szirmay Wilhelm, c. k. porucznik, z Żółkwi.
Hotel krakowski: Passaks Teodor, z Skorodni.

Wyjechali ze Lwowa.
Dnia 9.  kwietnia.

P P . : Lewicki Hipolit, c. k. notarynsz, do Jaworowa. — Łucki Józef, do 
Stanisławowa. — Bielski Juliusz, do Rychcic. —  Hr. Borkowski Mieczysław,  
do Mielnicy. — Guron Antoni, do Rosyi.

Dnia 10. kwietnia.
PP. Gotlieb Kwir , do Dolhomościsk. —  Kozłowski Mieczysław, do W ie­

wiórki. — Bubeniczek Daniel, c. k. porucznik, do. Stryja. —  Baroni Jan, do 
Słowity. — B ielsk i  Konstanty, do Wrocanki. — Jełowicki Piotr, na Wołyń. —• 
Hr, Starzyński Kazimirz, do llopczyckiej góry. — Mańkowski W a c ła w ,  i 
Lipkowski Benedykt, na Podole. — Prawecki Marceli, do Ostrowa. —  Znami- 
rowski Stanisław, c, k. notaryusz, do Bełza.
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T  E A  TT R .
JJzi.i na scenie polskiej:  „Śluby p a n ie i is m e , 11 komedya w 5 

akiach Alex. hr.  Fredrą.

T e r m i n u
obrotu sprani i  papierów giełdowych.

W p ł a t y :
Od 2. do 16. kwietnia po 21 złr . od atcyi  kolei galicyjskiej: ogółem 

1 / .7 5 .0 0 0  zlr.
W y p ł a t y :

Od I kwietnia nbligaeye 4% pożyczki z  roku 1954 razem zł. 1,936.000.

L o s o w a n i a :
16. kwietnia. Losy hrabi Waldstein’a.
16. kwietnia.  Obligacye kolei krakowsko-górno-salaskiej.

Z b o r y  g e n e r a l n e :
16. kwietnia. Akcyonaryuszów kolei Cisy.
19. kwietnia. Auslr. Towarzystwa oświetlenia gazowego.
26. kwietnia. Akcyonaryuszów towarzystwa kolei żelaznej ■ kopalni 

węgla W elfsegg-Tr. utkał.
30. kwietnia. Południowej kolei puństwa.

K n r s  l w o w s k i .
Dnia 10. kwietnia.

Dukat holenderski 
Dukat cesarski . .
Pólimperyał zł.  rosyjski 
Rubel srebrny rosyjski . , .
Talar pruski .
Polski kurant i pięciozłotówka . . 
Galicyj. listy zastawne za 100 złr. 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 
5''; Pożyczka narodowa . .

gotówka 1 towarem
7,ł. c. i 2*- 1 c.

wal. auslr. 6 17 6 ' 2 4
r n 6 21 6 26
p r 11) 68 li) 81
T) f 2 6 2 9
r n 1 97 2 t
r* r

bez
kuponów

84 35 84 80
70 37 70 92
79 79 75

Telegrafowany w iedeński kurs papierów i w eksli.
Dnia 10 kwietnia.

Z pożyczki narodo. po 5% za 100 złr . 79 30. Metaliki po 5% za 100 zł. 
68 2 0 )  po 4 1/.,% za 100 zł.  — .— ; po 4% za 106 zł.  — .— . O b l i g a c y e  i n ­
d e m n i z a c y j n e :  Niższej Austryi po 6% za 100 z ł.  — . — ; W ęgier  . — • 
Galicyi — .— ; Bukowiny — .— , Akeye Banku narodowego sztuka 865 — ; 
instytutu kredytowego dla handlu i przemysłu 1 8 9 — ; niższo-austr. towarzy­
stwa eskomtowego — . —

L isty  z a s ta w n e . Galie, instyt. kred. po 4% za 100 zł. — . — 
W ę g lo w y . Augsburg za 100 zł. połuiln. niemieck. waluty 113 25. — 

Lipsk za 100 talarów — . — . Londyn za 10 funtów szterl.  132 —. Medyolan 
za 100 zł.  waluty austryack. — . — . Paryż za 100 fr. — .

K u rs z ło ta .  Dukaty ces. mennicze 6.2f>5/ 10, dukaty ces. pełnej wagi 
— .— , korony — .— półkorony — . —.

Knrs giełdy wićdeóskiej.
Dnia 7.  kwietnia.

1 .  n i u g  p u b l i c z n y .
A. P a ń s t w a .  pien. 

W  austr. wal. po PjB . . 63 .50  
Z pożyczki naród, po 5% 79.40  
Z r. 1861, ser. B . po 6% 9 5 .— 
Metaliki po 5% . . . .  68 60

„ 4 ‘/ s % • • • 6 0 . -  
n 4% . . . .  54 .—
n 3% . . . .  4 0 . -
„ *«,.% . . . .  34.50
» ł % ........................ 13 60

Przez, do wylos. z r. 1834 360 .— 
* 1839 123.— 
„ 1854 95.50

Renty Como po 42 lir. ans. 15.76

Wylos. obi. Jawn. ( 
długu państ.

dtto.
dlto.
dtto.
dtto.
dtto.

Przez ,  do los. obi. 
d»w.długu państ.< 
z proc. w kraju

dtto. z procent j  

za granica . i

4VS% 5 7 -  
4% 5 2 -  
3‘/2%45. -  
3% 62. ~
2%,% GO -

*% 4 6 -
40- — 

5 % *66.—
4 '/a % 57 —■ 
4% 5 2 -

o

o  I.
t  . O m ,

Wen.

11. K r a j ó w  k o r o n n y c h  
/N iż s z e j  Austryi . 9 0 . -

W ę g i e r ................... 71 75
Ban. Tein.,  K roaiji  

i Sławonii . . .  70 50
G a l i c y i ................... 7 0 75
Bukowiny . . . .  6 8 1>0 
Siedmiogrodu . . 68 75 
innych krajów kor. 87 .— 
Z kluuz los r. lkti? — , — 

wen. poż. z r. 1850 95 .—
pożyczka z r. 1859 79.60

towa. 
64 —
79 60  
95 60 
68.80  
60  25  
54.26  
40 50 
34.76  
13 80  

370 .—
123.60 
96— 
16.—
66.50  
67 60 
52 50
45.50
62.50
69.50
52.50  
46 50
40.60  
66  50
57.60
52.50

91 — 
72 50

71 — 
71.26  
69 -  
69 25 
94 —

95.50  
79 75

pien.
po 5% 6 6 . -

»« 3V" /«, 45.
„ 3% 3 8 . -
» 2Vo%32—
» 2% 2 6 . -  

1% % 22—  
U o in e sty k a ln .

. . 13.— 14.—

towar 
66 50
52.50
45.50 
38.60
32.50
26.50
22.50

Dług Tyrolu 

D ług Salekurgaó 

Dług Krainy

3 .  S t a n  o b l i g .
po 3% *a 100 zł.

„ 2 ‘/ 2 % za 100 zł.
„ 2 '/4% za 100 zł.
„ 2®' za 100 zł. . . . - . -  -
„ 1%% za 100 zł. . . -

S .  A k o y e .
Banku nar............................  8 7 0 .— 872
li st. kred. dla handlu po
200 zł.  w. a ........................  188 80 189 —

Niż.-auslr. tow. eskoir.t.
po 500 z ł ..............................  5 5 6 .— 658.—

Półn.kole i po 1000z ł .m .k ,2002 — 2004  
Tow. kolei żel. pańslwa po 

200 zł.  ni. k. czyli 500 fr. 276 50 277 — 
Kol.Ces. Klżkiety po 200 zł. 179 25 179.75 
Połud.-półn.-niem. kolei 

kom. po 200 zł.  m. lt. . 129 — 129.50 
Koiei Cisy po 200 zł m. k. 

po 100 zł.  (50% ) wpłaty 106.— 105.— 
Lomb.-wen. kolei żel.  po 
200 zł.  w. a. czyli 600 fr. 
z wpłata (50%). . . . 153.50 154 50

Koł. Karola Lua. pro 200 zł.  
m.k. z wpł. po 80 z l . (40% ) 104.60 105.— 

Kol. Preszb.Tyrn. I. emis.
po 200 zł.  m .k....................  24. -  26.—

dtto. II. emis. po200zł .  m.k. 5 5 .— 60 .— 
Kolej Buslekradzka po 

500 zł.  m. k, • • . . . 640 .— 660 .— 
Kolej Aussig.-Ciepl.  po
200 zł. i i i .  k....................—.— —.—

z u płata 60 zł,  (3o% ) . — .— — •—
Kol. Bern. Ross. po 200 zł. — .— — .—

dlto. z pierwszeństwem  
po 200 zł. m. k. . . .  — .— 200.—

pien. towar
Kol. Grac.-Kot!, i Tow.  

górn. po 200 zl. w a. . — .— 124.—
Austr. towanz żegl par.

po 500 z ł.  ni. k.............  4 3 8 .— 4 4 0 .—
Lloyda w Tryeście po
500 zł. m . k ......................... 198 - 200 .—

Mostu łańm w Peszcie po
500 zł. in. k................  345 .— 350.

Tow. młyna par. w Wied.  
po 600 zł. ni. k. . . .  340.— 315.— 

Powsz. auslr. Tow. gaz.  
po 250 zł. ni. k. . . .  —.—

U. L is ty  z a s ta w n e .
61et. po 5% 100 —
10 „ 5% 96.50Banku naro- 101  —  

97 .—

91 60

87 -  
84.50

iłowego \ jll.7eznac7''(i0
w mon. i W - ( V  po 5% 9 1 -
t> i / na  12 m. 5 °/„Banku naro- j i a l 0 0 a ,_ j®

owego /  przez, do los. 
w wal. a u * ^  | > po _ gf) f>0

Gal. Tow. kred. po 4% . . 84 .—
5 . O b lig a c y e  z  p r a w e m  

p ie r w s z e ń s tw a .
Kolej Elżbiety po 6% z.a

100 z.ł. m. k .......................  92.75 9 3 . - -
Tow. auslr. kol. pańslwa

pe 500 fr............................... 134.— 134.50
Kol. półn. po 100 zl. m. k. 92 .50 93 óO 
Kol. Lomb. wen. po 500 fr.133.50 134.— 
Kol. Gloggn. za 100 zł. . 8 4 .— 8 5 . -
Tow. żeg. par. na Dun.

za 100 zł. i i i . k......................9 1 . — 94.50
Lloyda za 100 zł. . . . 91 .59 92. •

G. L o sy ,
Inst. kred. dla handlu po

100 z.ł. w. a......................  100.— 100.50
Tow. żeg. par. na Dun. po

100 zł.' m. k.......................... 99 50 100. ~
Pożycz. Tryc. po lOOzl. w .a .118. 1 1 9 .—
Pożycz, miasta Budy po 

40 zł.  w. a...........................  37.75 38.25

.70
75
25
5D

25

25

25

pien. tow
Esterhazego po 40 zł. m. k.  d4 .— 85 
Salina „ 40 „ „ 38.25 38
Pal li ego „ 40 „ „ 36.25 36
Ciarego „ 40 v  „ 38.75 37
St. Genois „ 40 „ „ 37 —  37
Wiudischgriilza 20/.I. „ 22 .50 23
Waldsteina 20 „ n 27.75 28.
Regleciclm 10 „ „ 15 75 1 6 . —

W e k s le .
(Na 3 miesiące.)

Amsterdam za 100 zł. hol. — — — . —
Augshurgza 100 z), w. p.-n. 1 13 — 113 2.) 
Berlin za 100 tal. . . . — . — —
Wrocław za 100 tal. . . — .— — . —
Frankfurt za 100 zł. w. p.-n 113. — 113. 
Geuua za 100 lir. pleni. . — .— — .
Hamburg za 100 M. B. . 101).— 100,
Lipsk za 10C tal......... — .— — .—
Liwurna za 100 lir. tosk. — .— — .—
Londyn za 10 ft. szt 131.75 131.75 
l.ugdun za 100 fr. . . .  — .— — .—
Medyolan za 100 zt. w. a. — . — —
Marsylia za 100 fr. . . . 62 .40 — .—
Paryż z.a 100 fr......  52.50 52.60
Praga za 100 zł. w, a. . — . — — .—
Tryest za 100 zł. w. a. . — . — — .—
Wenecya z.a 100 zł. w. a. — .— — .-

(31 dni po ukazaniu.)  
Bukereszt za 100 piastr. woł. . 19.
Konslantynopol za 100 piast. tur. — . 
Dyskonto weks. Bank. nar. . . .  6
Procenta za zaliczki Bank. nar. 

na pap, p u b l ......................................  5

K u r s  z ło tn .
w przecięciu w w a.

Dukaty ces. men................6 z ł.  26
dtto. pełnej wagi . . . 6 -  25

K o r o n a ...............................18 „ 14
P ó lk u r o n a .......................... — „ —
N a p oloon dor .................... • . — „ —
Rosyjski impery...............— „ —
Kurs korony w c. k. kasach 13 z ł.  50

20

K B O W I M A .
( J e s z c z e  n o w a  " ż n i w i a r k a . )

Warszawski korespondent rolniczy i handlowy pisze: P. Ludwik B usz-  
kowski,  w łaśc ic ie l  części szlacheckiej we wsi Dębowicy, okręgu Łukowskim,  
gubernii Lubelskiej, zamieszkały, jak nam wiadomo, okazywał w e  wsi Gąsce, 
na zebraniu okręgowem członków Towarzystwa rolniczego dnia 22. marca r .b . ,  
i okazuje każdemu kto tego sobie życzy, model wynalezionej przez siebie żni­
wiarki. Pomysł jego odznacza się nadzwyczajną prostotą, i do żadnego ze zna­
nych żniwiarek nie jest podobny —  o ile z modelu osądzić należy, żniwiarka 
ta nowa w praktycznem zastosowaniu nic do życzenia nie pozostawi. Przy 
oglądaniu tego modelu nikną wątpliwości,  wyradza się  pewność dobrego cięcia  
i  dobrego odkładania zboża;  nie ma tu źadnyeh komplikacyj, jest tylko kolo 
poziome z kosami, własnym oporem o ziemię i za pomocą drugiego, podstawą 
będącego, spodniego kółka obracające się  — stolnica i grabki przy kosach 
umieszczone ; nadto, odznacza się  lekkością: jeden mały koń włościański i j e ­
den mały chłopczyk w y s ta rczą ; nadewszysfko, że każden kołodziej sam, przy 
pomocy kowala, będzie w stanie podobne żniwiarki wystawiać, a każdy rolnik, 
nawet ubogi kmiotek, posiadać ją będzie w możności. Wynalazca starać się 
ma o udzielenie mu listu przyznania wynalazku, i jak zapewnia, w przyszłe  
żniwa n‘iiwą żniwiarkę na pola poprowadzi, która, o ile dzis' tylko z modelu 
koniecznie wnosić zniewoleni jesteśm y, będzie zupełnie taka, jakiej napróżno 
dotąd wyglądaliśmy; zastosować ją również można i do sianokosów; taką po­
cieszającą i cały świat rolniczy obchodzącą wiadomość pospieszamy udzielić  
ziemianom; zwłaszcza, że pan Buszkowski ze  swego wynalazku nic robi s e ­
kretu i każdemu go okazuje. W  ewoim zaś czasie ,  gdy oczekiwania nasze po­
myślnie w praktyce na zbożu lub lace ziszczone będą, nie zaniedbamy stanow-

J czo przez pisinc publiczne ogłosić tych upragnionych wyrazów — że już mamy 
żniwiarkę.

fPieśni Homera.) Dr. Bonitz, profesor filologii starożytnej w Wiedniu,  
miał niedawno ciekawe prelekcye o śpiewach Homera. "Wiadomo, że  do cza ­
sów Wolfa powszechnie mniemano, jakoby Homer był jedynym twórca śpiewów  
jego imię noszących, mianowicie Iliady i Odysei. Uczony ten aloli dowiódł, że  
były one złożone przez różnych śpiewaków, między któremi Homer (około 1000  
lat pr2 ed narodzeniem Chrjstusa Pana) pierwsze miejsce zajmuje i przecho­
dziły urywkami z ust do ust, aż dopiero w przeciągu czasu od Solona do Pi-  
sistrata w całość zebrane zostały. Otoż na tychże zasadach wskazywał i pro- , 
fesor Bonitz liisloryę powstania tych śpiewów a wywody sw e  opierał przyta­
czając słowiańslco-serbskie bohaterskie śpiewy o królewicze Marku, opiewające  
bój z Turkami. Powstały one tak samo, mówił Dr. Bonitz, jak śpiewy Ho­
mera: różni śpiewacy serbscy, chodząc z gęślami cd wei do wsi, opiewali ro­
dakom swoim piękne od różnych (woreów pochodzące piosnki, które w ustach 
ludu nareszcie w poetyczną całość urosły i tal: do pisma przeszły.

(,Kary na starych kawalerów.)  Miaslo Lyon we Francyi przesiało adres  
do rządu żądając aby w całym kraju ustanowiono stosowne rozporządzenia prze­
ciwko starym kawalerom, którzy bez żadnych powodów wstrzymują się  od stanu 
małżeńskiego. W Genewie zaś zawiązało się  stowarzyszenie, którego zamiarem 
jest wzmagające się od roku do roku stare kawalerstwo wygubić.  Podało ono 
w ięc  także prawie jednocześnie prośbę do sw ego rządu, aby każdy mężczyzna,  
mogący żonę wyżywić, który się  do 29 roku nie ożenił ,  wygnaniem z kraju » 
nawet i więzieniem był karany.

Główny Redaktor  BK. ł§ s t ‘: e t i ł a t c a  S t t r f y n i . Z  r .  h .  g a l i c .  d r u k a r n i  r z ą d o w e } .


